Fundacja Anny Dymnej Mimo Wszystko przyłączyła się do akcji promującej przeszczepianie narządów w czasie dorocznych  V Ogólnopolskich Dni Integracji „Zwyciężać mimo wszystko” 14 i 15 czerwca 2008 
W sobotę 14 czerwca zaplanowano konferencję zorganizowaną przez Stowarzyszenie Transplantacji Serca „Prawdziwe zwycięstwa człowieka. Transplantacja życie” . W dyskusji wzięli udział pacjenci po przeszczepieniu serca, nerek, wątroby, przedstawiciele stowarzyszeń pacjenckich, autorytety medyczne, przedstawiciele rządu oraz ludzie niepełnosprawni, którzy dzięki inicjatywie Pani Anny Dymnej uwierzyli w wartość życia, swoją wartość. 

Jedną z osób biorących udział w tym spotkaniu była Elżbieta Orczyk, która po śmierci swojego męża zgodziła się, by wszystkie jego narządy trafiły do osób, oczekujących na przeszczep. - Świadomość, że cząstka ukochanej osoby gdzieś żyje, jest wspaniała! - podkreślała. 

Prof. Aleksander Skotnicki, szef Kliniki Hematologii Szpitala Uniwersyteckiego w Krakowie apelował, by ludzi nie dzielić na zdrowych i chorych, pełnosprawnych i niepełnosprawnych. Jak wykazywał w swym wystąpieniu, granica pomiędzy nimi jest nieostra, płynna i trudno uchwytna. 

Głównym bohaterem sobotniego spotkania był Janusz Świtaj, młody mieszkaniec Jastrzębia, który wraz z rodzicami od lat walczy o prawo do godnego życia. Dzięki fundacji Anny Dymnej - która zebrała ponad 200 tys. zł na specjalny wózek, a raczej jeżdżący szpital, kierowany za pomocą ust. Prof. Marian Zembala wskazywał na pana Janusza jako na wzór osoby, która - dzięki wyjątkowej wytrwałości i woli walki - pokonała wszelkie bariery i może uczestniczyć w normalnym życiu. 
W niedzielę 15 czerwca, o godzinie 12.50 na krakowskim Rynku pojawiła się niezwykła grupa rowerzystów - prowadzona przez prof. Jerzego Sadowskiego, a także prof. Mariana Zembalę ekipa osób po transplantacji serca. 

Impreza, zorganizowana pod patronatem prof. Jerzego Sadowskiego, szefa Kliniki Chirurgii Serca, Naczyń i Transplantologii CM UJ w  Szpitalu im. Jana Pawła II, a także prof. Mariana Zembali - szefa Śląskiego Centrum Chorób serca w Zabrzu - stała się jednym z centralnych punktów Ogólnopolskich Dni Integracji, "Z Sercem do Zaczarowanej Piosenki" organizowanych przez Fundację Anny Dymnej "Mimo Wszystko". 


Rajd to forma promowania transplantologii, manifestacja sprawności osób po przeszczepach pod kątem ich sytuacji m.in. na rynku pracy, a zarazem podziękowaniem za dar życia. - Chcemy pokazać wszystkim, że transplantacja naprawdę ratuje życie, a my - jadący na tych rowerach - jesteśmy tego żywym przykładem - powiedziała jedna z jego współorganizatorek Renata Maternik. Zaznaczyła, że najstarszy uczestnik rajdu, Jerzy Kazalski, miał wykonany przeszczep 12 lat temu. 


